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Kwartalnik „Problemy Ocen Środowiskowych” wydawany cyklicznie w latach 1998 – 2012, 

przez EKO-KONSULT był jedynym wydawnictwem w Polsce, poświęconym wyłącznie ocenom 

środowiskowym planowanych inwestycji oraz strategicznym ocenom oddziaływania na 

środowisko. Dla praktyków OOŚ, ale również dla osób początkujących może nadal stanowić 

wartościowe źródło wiedzy np. w zakresie prezentowanych case study i przeglądu 

stosowanych metodyk - w tym kontekście znaczna część artykułów zachowuje sporo 

aktualności. 

 

 

 

Szczecin, 6 czerwca 2005 r. 

Krajowa Komisja 

ds. Ocen Oddziaływania na Środowisko 

 

Wojewódzka Komisja  

ds. Ocen Oddziaływania na Środowisko 

w Szczecinie 

 

 

 

 

PROTOKÓŁ Z PLENARNEGO POSIEDZENIA 

 

Krajowej Komisji ds. Ocen Oddziaływania na Środowisko 

oraz wojewódzkich komisji ds. ocen oddziaływania na środowisko 

w Szczecinie w dniu 6 czerwca 2005 roku 

 

 

 

Plenarne posiedzenie Krajowej Komisji ds. Ocen Oddziaływania na Środowisko oraz 

wojewódzkich komisji ds. ocen oddziaływania na środowisko zostało zorganizowane przez 

Wojewódzką Komisję ds. Ocen Oddziaływania na Środowisko w Szczecinie.  

Oprócz członków Krajowej Komisji i komisji wojewódzkich w posiedzeniu 

uczestniczyli także przedstawiciele: Ministerstwa Środowiska, Głównego Inspektoratu 

Ochrony Środowiska, administracji rządowej i samorządowej Województwa 

Zachodniopomorskiego oraz samorząd rolniczy, organizacje pozarządowe, media.  

biuro@ekokonsult.pl
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Plenarne posiedzenie było podzielone na dwie części. W pierwszej zaprezentowana 

została „Analiza oddziaływania rolnictwa na środowisko wodne w Województwie 

Zachodniopomorskim” oraz przyjęte zostało przez Wojewódzką Komisję ds. Ocen 

Oddziaływania na Środowisko w Szczecinie „Stanowisko w sprawie ograniczeń w 

lokalizowaniu ferm trzody chlewnej w Województwie Zachodniopomorskim”. W drugiej 

części posiedzenia omówione zostały zmiany prawne w zakresie ocen oddziaływania na 

środowisko oraz wymieniono doświadczenia i informacje w zakresie funkcjonowania 

Krajowej Komisji i komisji wojewódzkich.  

 

Pierwsza część posiedzenia:  

Pierwszej części plenarnego posiedzenia przewodniczyła Pani Małgorzata Kołodziej-

Nowakowska - Przewodnicząca Wojewódzkiej Komisji ds. Ocen Oddziaływania na 

Środowisko w Szczecinie - która przedstawiła gości i otworzyła posiedzenie. Następnie głos 

zabrał Jan Sylwestrzak - Wicewojewoda Zachodniopomorski, który przywitał zgromadzonych 

gości oraz przedstawił cel posiedzenia.  

Pan Stanisław Kopeć - Poseł RP, Wiceprzewodniczący Sejmowej Komisji Rolnictwa i 

Rozwoju Wsi stwierdził, że Sejmowa Komisja zajmowała się problematyką 

wielkoprzemysłowych ferm trzody chlewnej nie tylko z uwagi na prace legislacyjne, a także 

w związku z problematyką oddziaływania ferm na środowisko. Zagrożeniem dla środowiska 

są także mniejsze fermy, jednak temu problemowi nie poświęca się dużo uwagi. W 

Województwie Zachodniopomorskim pogłowie trzody chlewnej jest niewielkie; spadło w 

poprzednim roku o 200 tysięcy sztuk. Rozwój hodowli jest konieczny, ale musi następować 

pod nadzorem. Pan Poseł podkreślił, że opracowanie „Analiza oddziaływania rolnictwa na 

środowisko wodne w Województwie Zachodniopomorskim” jest dobrym materiałem i 

podstawą do dyskusji. Pan S. Kopeć poprosił, aby w toku dyskusji Pan Tomasz Grupiński - 

Wojewódzki Lekarz Weterynarii - wypowiedział się na temat problemów związanych z 

występowaniem choroby Aujeszky. 

Pan prof. dr hab. Andrzej Sadurski - Przewodniczący Krajowej Komisji ds. Ocen 

Oddziaływania na Środowisko - przypomniał zebranym, że procedury ocen oddziaływania na 

środowisko funkcjonują w Polsce już 15 lat, tzn. od czasu powołania Komisji ds. Ocen 

Oddziaływania na Środowisko przy Ministrze Ochrony Środowiska, Zasobów Naturalnych i 

Leśnictwa. Następnie przedstawił rys historyczny i zakres zadań Komisji Krajowej i komisji 

wojewódzkich. Poinformował zebranych o procedurze oraz autonomii Wojewódzkiej Komisji 

w Szczecinie podczas głosowania nad projektem stanowiska w sprawie ograniczeń w 

lokalizowaniu ferm trzody chlewnej w Województwie Zachodniopomorskim. W związku z 

tym wynikła konieczność zorganizowania obrad w dwóch częściach: pierwsza - poświęcona 

wypracowaniu stanowiska w sprawie ograniczeń w lokalizowaniu ferm trzody chlewnej w 

Województwie Zachodniopomorskim i druga - związana z obradami połączonych zespołów 

Komisji Krajowej i komisji wojewódzkich. 

Pani Małgorzata Kołodziej-Nowakowska - Przewodnicząca Wojewódzkiej Komisji ds. 

Ocen Oddziaływania na Środowisko w Szczecinie - poinformowała zebranych, że 

Wojewódzka Komisja w Szczecinie podjęła decyzję, aby w sposób specjalny zająć się 

problematyką lokalizacji ferm trzody chlewnej w województwie. Powodem tego były liczne 

protesty mieszkańców, interpelacje poselskie, wystąpienia organizacji pozarządowych, 

zainteresowanie mediów, sygnały z gmin i powiatów. W marcu 2003 roku Wojewódzkie 
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Inspektoraty: Ochrony Środowiska, Sanitarny, Nadzoru Budowlanego oraz Weterynarii 

przeprowadziły wspólne kontrole wielkoprzemysłowych ferm trzody chlewnej w 

Województwie Zachodniopomorskim. Podczas tych kontroli służby stwierdziły liczne 

nieprawidłowości i niezgodności z prawem. Jednak te naruszenia nie dały podstaw do 

podjęcia decyzji o wstrzymaniu działalności tych ferm. Właściciele ferm wykonali zalecenia 

pokontrolne. Mimo to do Wojewódzkiego Inspektoratu Ochrony Środowiska stale napływają 

protesty i skargi mieszkańców, samorządowców oraz interpelacje poselskie dotyczące 

funkcjonowania ferm. Z początkiem 2005 roku zostały wszczęte postępowania w sprawie 

wstrzymania działalności w stosunku do ferm trzody chlewnej, które nie posiadały 

pozwolenia zintegrowanego, a powinny je posiadać od 1.01.2005 r. W Zachodniopomorskim 

23 fermy powinny posiadać pozwolenia zintegrowane. 10 ferm uzyskało te pozwolenia, 4 

fermy otrzymały odmowę udzielenia pozwolenia, a w stosunku do 13 ferm prowadzone są 

postępowania w sprawie wstrzymania działalności. Pani M. Kołodziej-Nowakowska 

podkreśliła, że niemożliwe jest natychmiastowe zamknięcie ferm, które nie posiadają 

pozwoleń zintegrowanych, tak jak niektórzy oczekują. Terminy zamknięcia ferm będą 

wynikały z uzgodnień z właścicielami, tak aby cykle produkcyjne mogły się zakończyć 

humanitarnie i w sposób bezpieczny dla środowiska. Następnie Pani M. Kołodziej-

Nowakowska przedstawiła „Analizę oddziaływania rolnictwa na środowisko wodne w 

Województwie Zachodniopomorskim. Potencjalne ograniczenia w rozwoju produkcji 

zwierzęcej”.  

Pani Ewa Koselnik - Ministerstwo Środowiska, Departament Instrumentów Ochrony 

Środowiska - przedstawiła referat: „Wymagania ochrony środowiska dla ferm trzody 

chlewnej - pozwolenia zintegrowane”.  

Pani Anna Kowalska - Dyrektor Departamentu Inspekcji i Orzecznictwa, Główny 

Inspektorat Ochrony Środowiska - przedstawiła „Informację o stanie przestrzegania wymagań 

ochrony środowiska przez zarządzających fermami trzody chlewnej”.  

 

W toku dyskusji głos zabrali kolejno: 

Pan Aureliusz Mikłaszewski - Krajowa Komisja ds. Ocen Oddziaływania na 

Środowisko - stwierdził, że w przedstawionych prezentacjach brakuje wskazania środków 

profilaktycznych, które zapobiegną tym negatywnym oddziaływaniom ferm trzody chlewnej 

na środowisko. 

Pan Czesław Przybyła - Wojewódzka Komisja ds. Ocen Oddziaływania na 

Środowisko w Poznaniu - odnosząc się do zaprezentowanej „Analizy…” powiedział, że 

powierzchnia upraw do wykorzystania pod nawożenie gnojowicą podana jest bezkrytycznie. 

Nieprawidłowe jest branie pod uwagę całej powierzchni bez uwzględniania innych aspektów 

np.: hydrograficznych, geologicznych czy ochrony przyrody.  

Pan Andrzej Kreft - Wojewódzka Komisja ds. Ocen Oddziaływania na Środowisko w 

Szczecinie - podkreślił, że oprócz gnojowicy do środowiska trafiają jeszcze nawozy sztuczne i 

obornik, które także obciążają środowisko wodne zanieczyszczeniami. W 

Zachodniopomorskim na nowe fermy trzody chlewnej wykorzystywane są chlewnie po 

byłych PGR-ach. W związku z tym wątpliwości może budzić szczelność płyt obornikowych 

oraz zbiorników na gnojowicę, a także instalacji odprowadzającej gnojowicę. Pan A. Kreft 

postuluje, aby przez wydaniem pozwolenia zintegrowanego wymagane było od właścicieli 

przedstawienie atestów na szczelność zbiorników i płyt. Powinien być także nałożony 
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obowiązek instalowania piezometrów w celu kontrolowania zanieczyszczenia wód 

podziemnych. Problematyczna jest także sprawa sposobu przekazywania obornika i 

gnojowicy innym podmiotom.  

Pan Andrzej Rychlicki - Stowarzyszenie na rzecz ochrony środowiska - Natura, gmina 

Wierzchowo - powiedział, że na tak małą gminę, jak gmina Wierzchowo, gdzie mieszka 

około 3,5 tys. ludności i 70% powierzchni zajmują lasy, planowane było ulokowanie 5 ferm o 

obsadzie 9 tys. sztuk trzody. W sąsiedztwie miejsca zamieszkania Pana A. Rychlickiego 

zlokalizowana jest jedna z ferm, którą prowadzi PRIMA Sp. z o. o . i ostrzega on przed tymi 

hodowlami. Jego zdaniem laguny nie są szczelne i wystarczająco pojemne do przetrzymania 

przez okres 6 miesięcy gnojowicy, która wylewana była bezpośrednio na pola. Odnosząc się 

do przedstawionej „Analizy…” stwierdził, że jest ona zbyt optymistyczna.  

Pan Krzysztof Barczewski - Krajowa Komisja ds. Ocen Oddziaływania na Środowisko 

- zapytał czy na terenie gminy Połczyn Zdrój zlokalizowana jest ferma trzody chlewnej, gdyż 

przeczytał w prasie o sprzeciwie Burmistrza Połczyna Zdroju w sprawie lokalizacji fermy. 

Pan Aleksander Nieczajew - Straż Ochrony Przyrody - Inspektorat Akademicki - 

stwierdził, że należy postawić pytanie, komu potrzebne są te fermy. Jego zdaniem jesienią i 

zimą grunty przesycone są azotem. Pan A. Nieczajew zapytał, jak to się stało, że te fermy już 

istnieją, kto do tego dopuścił. Mamy tu do czynienia z produkcją zwierząt a nie hodowlą, w 

związku z tym należy zadać pytanie, czy to jest zdrowa polska żywność. Fermy są ściśle 

strzeżone i nie można tam wejść, aby zobaczyć w jakich warunkach trzymane są zwierzęta. 

Pani Urszula Rzeszot - Krajowa Komisja ds. Ocen Oddziaływania na Środowisko -

stwierdziła, że zaprezentowane opracowanie pt. „Analiza…” jest bardzo przydatne i 

przedstawione zostały w nim obiektywne fakty. Natomiast w dyskusji słyszymy różne uwagi, 

często oparte bardziej na emocjach niż na wiedzy. 

Pan Jerzy Mikołajczak - Krajowa Komisja ds. Ocen Oddziaływania na Środowisko -

powiedział, że opracowanie „Analiza…” powinno być udostępnione wszystkim 

organizacjom. Nie ma w nim przedstawionej skali porównań skutków hodowli. 

Pan Witold Lenart - Krajowa Komisja ds. Ocen Oddziaływania na Środowisko - 

zapytał, czy „Analiza…” została uwzględniona w planach gmin, gdyż jego zdaniem 

zagadnienia te powinny być uwzględniane w gminnych programach ochrony środowiska. 

Pan Edward Sadłowski - Zachodniopomorska Izba Rolnicza - poinformował 

zebranych, że jako samorząd rolniczy, Izba Rolnicza zajmuje się monitorowaniem problemów 

związanych z produkcją rolną. Prosił, aby wnioski z tego posiedzenia były przysłane do Izby 

Rolniczej. Jego zdaniem problem, o którym dyskutuje się na dzisiejszym spotkaniu jest 

bardzo złożony dla gmin oraz dla mieszkańców wsi, gdzie zlokalizowane są fermy. Na 

przykład właściciel fermy po przekazaniu gminie potrzebnego sprzętu (np. komputerowego) 

uzyskuje zgodę na lokalizację fermy. Jego zdaniem w okolicach wielkoprzemysłowych ferm 

trzody chlewnej produkcja jest tak intensywna, że nie ma tam ptactwa. W związku z tym 

powstaje pytanie, czy należy dopuścić do takiej produkcji. Pan E. Sadłowski zapytał, jakie 

będzie dalsze postępowanie w stosunku do ferm, które nie uzyskały pozwolenia 

zintegrowanego do końca 2004 r. i jakie będą dalsze losy Sektorowego Programu 

Operacyjnego Rozwoju Obszarów Wiejskich. Stwierdził, że samorząd rolniczy przede 

wszystkim popiera hodowlę trzody chlewnej w systemie ściołowym, gdyż powstający obornik 

jest bezpieczniejszy dla środowiska i mniej uciążliwy dla otoczenia niż gnojowica.  
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Pani Małgorzata Kołodziej-Nowakowska - Przewodnicząca Wojewódzkiej Komisji ds. 

Ocen Oddziaływania na Środowisko w Szczecinie - udzieliła odpowiedzi na postawione 

pytania w toku dyskusji. Stwierdziła między innymi, że podana powierzchnia upraw do 

wykorzystania pod nawożenie gnojowicą, wynika z obliczeń przeprowadzonych przez 

autorów „Analizy…”. po uwzględnieniu obszarów wyłączonych z nawożenia z uwagi na 

obszary chronione, zagrożenia wód podziemnych, obszary turystyczne i inne wymienione w 

opracowaniu. Pani M. Kołodziej-Nowakowska odpowiadając na uwagę Pana A. Rychlickiego 

powiedziała, że przedstawiona „Analiza…” ujmuje problem globalnie, tzn. w skali całego 

województwa, a nie poszczególnych ferm, czy poszczególnych terenów nawożonych 

gnojowicą. Ale jest oczywiste, że uciążliwości dla mieszkańców występują w sąsiedztwie 

poszczególnych ferm. Zgodnie z przepisami prawnymi od 1 maja 2005 r. zbiorniki na 

gnojowicę muszą być szczelne. Na podstawie ustawy o nawozach i nawożeniu właściciel 

fermy musi posiadać plan nawożenia, zatwierdzany co roku przez Stację Chemiczno-

Rolniczą. Ostatnia nowelizacja ustawy o nawozach i nawożeniu wprowadziła obowiązek 

wykazania się przez właściciela fermy, że 70% gruntu pod nawożenie jest jego własnością; 

pozostałe 30% może należeć do innych użytkowników gruntów. Lokalizacja ferm zależy 

przede wszystkim od stanowiska gmin. Przykład Połczyna Zdroju pokazuje, że gmina może 

powiedzieć „nie” dla takiej fermy, jeżeli władze gminy mają inną wizję rozwoju gminy.  

Odnosząc się do podnoszonej sprawy odorów Pani M. Kołodziej-Nowakowska 

poinformowała zebranych, że Ministerstwo Środowiska opracowało projekt rozporządzenia w 

sprawie standardów zapachowej jakości powietrza. Planowane jest przeprowadzenie projektu 

pilotażowego, testującego projekt rozporządzenia, w województwach: Zachodniopomorskim i 

Lubelskim. Prezentowana „Analiza…” oraz stanowisko w sprawie ograniczeń w 

lokalizowaniu ferm trzody chlewnej zostanie przekazane samorządom gminnym i 

powiatowym Województwa Zachodniopomorskiego, jako wytyczne do wykorzystania w 

programach ochrony środowiska i planach zagospodarowania przestrzennego.  

Pan Paweł Niedźwiedź - Wojewódzka Komisja ds. Ocen Oddziaływania na 

Środowisko w Szczecinie - powiedział, że gmina Połczyn Zdrój wykazała zdecydowane 

stanowisko i nie dopuściła do lokalizacji ferm. Często mamy do czynienia z innymi 

sytuacjami, gdzie gminy wyrażają zgodę, a później oczekują od Wojewody, aby uniemożliwił 

tę inwestycję albo doprowadził do zamknięcia fermy. Wiele kontrowersyjnych spraw jest w 

toku, przykładem jest ferma w Worowie, w sprawie której toczy się postępowanie w 

Ministerstwie Środowiska dotyczące wydania pozwolenia zintegrowanego. Odnosząc się do 

stwierdzeń w sprawie przechowywania gnojowicy, Pan P. Niedźwiedź powiedział, że 6-

miesięczny okres przetrzymywania gnojowicy wynika z faktu, że zimą nie można wylewać jej 

na pola, w związku z tym musi być ona przechowywana w zbiornikach. I nie ma żadnych 

innych przesłanek dla przechowywania gnojowicy, jak np. dojrzewanie. 

Pan Tomasz Grupiński - Wojewódzki Lekarz Weterynarii w Szczecinie - powiedział, 

że analizując problemy związane z fermami trzody chlewnej, należy brać pod uwagę także 

aspekty rozwoju gospodarczego, a nie tylko ochrony środowiska. Kontrole przeprowadzone 

przez Inspekcję Weterynaryjną dały obraz stanu faktycznego oraz potencjalnych zagrożeń. W 

żadnym z kontrolowanych obiektów Inspekcja Weterynaryjna nie spotkała się z sytuacjami 

nieprzestrzegania przepisów, które musiałyby zakończyć się zamknięciem fermy. W 

przypadku gdyby wystąpiły przesłanki do zamknięcia fermy, wówczas przy podejmowaniu 

decyzji wstrzymującej działalność fermy, bardzo istotne byłoby określenie terminów jej 

likwidacji. Pan T. Grupiński stwierdził, że z punktu widzenia Inspekcji Weterynaryjnej duże 
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fermy mają większe możliwości wymiany doświadczeń i współpracy. Takie przykłady 

współpracy są już notowane w naszym województwie. Odnosząc się do zakazu wstępu na 

teren ferm (o czym wspominał Pan A. Nieczajew), Pan T. Grupiński oświadczył, że na 

fermach bardzo ważne jest utrzymanie zwierząt w dobrym stanie zdrowotnym, dlatego nie 

jest możliwy swobodny dostęp do ferm, gdyż zachodzi obawa przed wniesieniem groźnych 

wirusów. Fermy prowadzą także badania krwi zwierząt na zawartość patogenów, hormonów i 

antybiotyków, w celu niedopuszczenia tych pozostałości do konsumpcji. Pan T. Grupiński 

stwierdził, że właściciele ferm przestrzegają tych zasad, do pasz nie trafiają środki, które 

mogą być problemem. Nawiązując do prośby Pana Posła S. Kopcia Pan T. Grupiński 

powiedział, że wspomniana choroba Aujeszky blokuje wymianę materiału hodowlanego 

pomiędzy województwami. 

Pan Andrzej Mizgajski - Sekretarz Stanu w Ministerstwie Środowiska - 

podsumowując dyskusję stwierdził, że to spotkanie stanowi przełom w dotychczasowym 

traktowaniu problemów związanych z funkcjonowaniem ferm trzody chlewnej w Polsce. W 

imieniu Ministra Tomasza Podgajniaka podziękował organizatorom oraz autorom 

opracowania „Analiza oddziaływania rolnictwa na środowisko wodne w Województwie 

Zachodniopomorskim”. Pan A. Mizgajski podkreślił, że mówiąc o ochronie środowiska 

musimy mieć świadomość, że ustawa zasadnicza mówi o zharmonizowanym rozwoju i 

powinno to mieć odniesienie do naszej dyskusji. Muszą być brane pod uwagę aspekty: 

społeczne, środowiskowe i gospodarcze, gdyż wszystkie te elementy są ważne. W odniesieniu 

do tuczu trzody chlewnej ważna jest zgodność ochrony środowiska z aspektem 

gospodarczym. Przykładem może być fakt, że gnojowica, jako nawóz może być 

wykorzystana pod uprawy roślin, w związku z tym rolnik nie musi wydawać środków 

finansowych na zakup innych nawóz. Poza tym często rolnik chce wykorzystać rekreacyjne 

walory swojej okolicy, prowadząc np. gospodarstwo agroturystyczne. W związku z tym 

jakość środowiska jest także w interesie rolnika. Przy prowadzeniu intensywnej produkcji 

zwierzęcej nie bez znaczenia też jest cena produkowanego mięsa. Jeżeli chodzi o problemy 

wynikające z kolizji: obszary chronione - działalność gospodarcza, to Pan A. Mizgajski 

stwierdził, że temat ten jest czasami wyolbrzymiany. Występują w Polsce przyzwoicie 

działające fermy, szanujące prawo ochrony przyrody. Skoro na jakimś terenie powołano 

obszary Natura 2000, a jest tam aktualnie zlokalizowana hodowla, to nie ma przeszkód, aby 

gospodarka funkcjonowała tam nadal.  

Pan Jerzy Pałubicki - Krajowy Związku Pracodawców - Producentów Trzody 

Chlewnej - wyraził zadowolenie, że temat funkcjonowania ferm trzody chlewnej został 

podjęty przez Komisję. Stwierdził, że istotne jest aby na szczeblu gminy lub powiatu była 

pierwsza informacja o możliwości prowadzenia tego typu działalności. Jego zdaniem nie 

należy „bać się gnojowicy”, gdyż jest to cenny nawóz. Pan J. Pałubicki podkreślił, że na 

naszym terenie nie występuje duże zagęszczenie ferm. Producenci nie uchylają się od 

przestrzegania przepisów ochrony środowiska. Natomiast niepokojące jest to, że w Unii 

Europejskiej fermy mają czas do roku 2007 r. na uzyskanie pozwolenia zintegrowanego. Jego 

zdaniem ten termin powinien być taki sam dla polskich producentów. Pan J. Pałubicki zadał 

pytanie dlaczego pojawiają się wypowiedzi o redukcji chowu, z jakich powodów w Polsce 

chce się ograniczać hodowle zwierząt. W jego opinii w Polsce jest miejsce dla producentów 

drobnych i wielkotowarowych. Fermy posiadają atesty na urządzenia, jednak nie ma obecnie 

szans (i technicznych możliwości) na spełnienie wymogu przykrycia dachem płyty 

obornikowej. W pierwszej kolejności należy dać szansę dostosowania obiektu do 

obowiązujących przepisów, ale nie natychmiast likwidować fermy. Pan J. Pałubicki 
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poinformował zebranych, że Anglia i Hiszpania wystąpiły do Komisji Europejskiej o 

przedłużenie terminu uzyskania pozwoleń zintegrowanych przez fermy do 2013 roku. 

Następnie Pani Małgorzata Kołodziej-Nowakowska zaprezentowała projekt 

„Stanowiska w sprawie ograniczeń w lokalizowaniu ferm trzody chlewnej w Województwie 

Zachodniopomorskim”. W toku dyskusji na projektem stanowiska głos zabrali członkowie 

Wojewódzkiej Komisji ds. Ocen Oddziaływania na Środowisko w Szczecinie oraz zaproszeni 

goście:  

Pan Ryszard Dobracki - stwierdził, że wątpliwości mogą budzić niektóre zapisy 

projektu stanowiska dotyczące zestawienia liczb: powierzchnia gruntów potrzebnych do 

zagospodarowania azotu pochodzącego z nawozów naturalnych z produkcji zwierzęcej oraz 

powierzchnia całkowita gruntów rolnych i łąk w województwie. Może to sugerować, że na 

wszystkich gruntach rolnych i łąkach można stosować gnojowicę.  

Pan Jacek Kaliciuk - powiedział, że sprawę zagrożenia wód potraktowano zbyt 

ogólnikowo w stanowisku. Nie można zgodzić się ze stwierdzeniem, że zagrożenie wód 

powierzchniowych i podziemnych w Województwie Zachodniopomorskim 

zanieczyszczeniami powodującymi eutrofizację można ocenić jako umiarkowane.  

Pani Małgorzata Kołodziej-Nowakowska - powiedziała, że zaproponowano taki zapis 

w stanowisku na podstawie badań Wojewódzkiego Inspektoratu Ochrony Środowiska. 

„Analiza…” jest dokumentem dającym obraz województwa, gdzie są miejsca bardziej i mniej 

zagrożone eutrofizacją. Poza tym należy pamiętać, że Komisja nie może swoimi decyzjami 

ograniczać rozwoju tych gmin. 

Pani Małgorzata Landsberg-Uczciwek - Wojewódzki Inspektorat Ochrony Środowiska 

w Szczecinie - stwierdziła, że w opracowaniu „Analiza…” nie przeprowadzono oceny 

obciążenia środowiska wodnego nawozami sztucznymi, co należałoby w przyszłości 

wykonać. Przedstawiony materiał jest pewną wskazówką i do tej analizy można dodawać 

jeszcze wiele innych elementów, np.: strefy ujęć wód. Dalsze bardziej szczegółowe 

postępowanie przy analizowaniu problemów i obszarów konfliktowych należy do gmin.  

Pan Jakub Szumin - zasygnalizował, że nie bierze się pod uwagę faktu, że obszary 

Natura 2000 są priorytetowe i w związku z tym możliwe jest uzyskania dofinansowania na 

gospodarowanie tymi gruntami. I jego zdaniem właśnie tam powinno się obniżać zużycie 

nawozu. 

Pan Lech Pieczyński - zaproponował przeredagowanie akapitu zaczynającego się od 

słów: „Według oceny Wojewódzkiego Inspektoratu Ochrony Środowiska w Szczecinie 

zagrożenie wód powierzchniowych i podziemnych w Województwie Zachodniopomorskim 

zanieczyszczeniami powodującymi eutrofizację można ocenić jako umiarkowane. Jednak 

przy niekontrolowanym wzroście intensywności produkcji rolnej może ono stać się bardzo 

istotne.” na „…zagrożenie wód powierzchniowych i podziemnych w Województwie 

Zachodniopomorskim zanieczyszczeniami powodującymi eutrofizację może stać się bardzo 

istotne przy niekontrolowanym wzroście intensywności produkcji rolnej”. Propozycja ta 

została przyjęta.  

Pan Ryszard Rydzyński - podziękował wszystkim autorom „Analizy…” i 

zaproponował, aby głosowanie nad przedstawionym projektem stanowiska odłożyć do 

następnego posiedzenia Wojewódzkiej Komisji, tzn. na dzień 17 czerwca 2005 r. Jego 

zdaniem projekt stanowiska wymaga doprecyzowania, szczególnie w części dotyczącej 
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obszarów wymienionych jako potencjalne do lokalizacji ferm. Jego zdaniem należałoby wziąć 

pod uwagę także wiele innych czynników wpływających na środowisko. Pan R. Rydzyński 

zawnioskował, aby dyskusję na temat projektu stanowiska przenieść na następne posiedzenie 

Komisji. 

 W pierwszej kolejności poddano pod głosowanie propozycję przeniesienia głosowania 

na 17 czerwca 2005 r. W głosowaniu brało udział 19 członków Wojewódzkiej Komisji. 

Wynik głosowania był następujący: za było 7 osób, przeciw - 12, wstrzymujących się - 0. 

 W związku z tym, iż w wyniku głosowania zdecydowano, że głosowanie nad 

projektem stanowiska odbędzie się podczas tego posiedzenia, przystąpiono do głosowania nad 

projektem stanowiska. W tym głosowaniu brało udział 19 członków Komisji. Za przyjęciem 

stanowiska głosowało 14 osób, przeciw - 0, wstrzymujących się - 5 osób. 

 

Druga część posiedzenia:  

Drugiej części plenarnego posiedzenia przewodniczył Pan prof. dr hab. Andrzej 

Sadurski - Przewodniczący Krajowej Komisji ds. Ocen Oddziaływania na Środowisko.  

Ta część posiedzenia rozpoczęła się wystąpieniem Pana Ryszarda Zakrzewskiego - 

Zastępcy Przewodniczącego Krajowej Komisji ds. OOS - na temat kierunków zmian ustawy - 

Prawo ochrony środowiska, które dotyczą postępowania w sprawie ocen oddziaływania na 

środowisko. Pan R. Zakrzewski w swoim wystąpieniu odniósł się także do przyczyn, jakie 

spowodowały potrzeby wprowadzenia tych zmian. 

Pan Andrzej Mizgajski - Sekretarz Stanu w Ministerstwie Środowiska - stwierdził, że 

istotne jest, aby materiał, który był prezentowany przez Pana R. Zakrzewskiego został 

udostępniony wszystkim zainteresowanym. Pan A. Mizgajski wnioskuje o bardzo rozsądne 

podchodzenie do zagadnienia kwalifikacji przedsięwzięcia i podejmowania decyzji w sprawie 

wykonania raportu oddziaływania na środowisko. Jego zdaniem w przypadku, gdy dana 

inwestycja musi być zrealizowana, to powinna być przeprowadzona kompensacja 

przyrodnicza. W odniesieniu do Natury 2000 to wdrożenie Dyrektywy Ptasiej lub 

Siedliskowej i gospodarowanie na tych terenach musi być w zgodzie ze zrównoważonym 

rozwojem.  

Pan prof. dr hab. Andrzej Sadurski - Przewodniczący Krajowej Komisji ds. Ocen 

Oddziaływania na Środowisko - przedstawił działalność Krajowej Komisji z ostatnich dwóch 

lat oraz zaproponował działania, jakie powinny być podjęte w celu wzmocnienia komisji ds. 

ocen oddziaływania na środowisko. Pan prof. dr hab. A. Sadurski przedstawił następujące 

propozycje:  

o konieczne jest monitorowanie procesów pracy komisji krajowej i komisji 

wojewódzkich, 

o organizowanie szkoleń i kursów dla członków komisji, 

o przewodniczący wojewódzkich komisji powinni być członkami Krajowej 

Komisji,  

o sekretarze wojewódzkich komisji powinni być pracownikami urzędów 

wojewódzkich, 

o eksperci wojewódzkich komisji nie muszą pochodzić z danego województwa, 

o konieczne jest wzmocnienie kadrowe: samorządów, zespołów w urzędach 

wojewódzkich i w Ministerstwie Środowiska, 
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o trzy nieusprawiedliwione nieobecności na posiedzeniach komisji powinny 

powodować skreślenie z listy członków komisji, 

o członkowie obecni na posiedzeniu powinni dostarczać stanowisko na piśmie w 

rozpatrywanej sprawie, 

o informacja o działalności komisji wojewódzkich powinna być prezentowana na 

stronach internetowych urzędów wojewódzkich (BIP). 

Pan prof. dr hab. A. Sadurski powiedział, że w ostatnich 2 latach najwięcej posiedzeń 

dotyczyło inwestycji liniowych realizowanych zgodnie z ustawą o szczególnych zasadach 

przygotowywania i realizacji inwestycji w zakresie dróg krajowych. Krajowa Komisja 

rozważała możliwość i zasadność wdrażania technologii plazmowej w Polsce oraz opiniowała 

wdrażanie nowych technologii. W jego zdaniem poziom opracowywanych obecnie raportów 

nie obniżył się, jednak wymagania co do zawartości tych dokumentów są większe, oczekuje 

się podejścia interdyscyplinarnego. W związku tym należałoby wrócić do opracowywania 

dwóch koreferatów przed rozpatrzeniem przez komisje ds. ocen oddziaływania na środowisko 

- technologicznego i ekonomicznego. Pan prof. dr hab. A. Sadurski poinformował zebranych, 

że ze strony Komisji Europejskiej pojawiają się zarzuty w sprawie wniosków aplikacyjnych w 

kwestiach przeprowadzenia procedur ocen oddziaływania na środowisko dofinansowanych 

przedsięwzięć, dotyczące m. in. stosowania procedur zgodnie ze stosownymi dyrektywami, 

konsultacji społecznych oraz oceny skutków przedsięwzięć dla obszarów Natura 2000. 

Po prezentacji Pan prof. dr hab. Andrzej Sadurski wspólnie z Panem Ryszardem 

Zakrzewskim poprowadzili dyskusję na temat funkcjonowania Krajowej Komisji ds. Ocen 

Oddziaływania na Środowisko i komisji wojewódzkich. Wymienione zostały doświadczenia 

oraz uwagi na temat współpracy pomiędzy komisjami.  

 W toku dyskusji głos zabrały następujące osoby: 

Pan Witold Wołoszyn - Wojewódzka Komisja ds. Ocen Oddziaływania na 

Środowisko w Lublinie - prosił przedstawicieli wojewódzkich komisji o przekazanie 

wypełnionych ankiet, dotyczących funkcjonowania komisji ds. ocen oddziaływania na 

środowisko, które rozesłał do wszystkich województw. 

Pani Urszula Rzeszot - Krajowa Komisja ds. Ocen Oddziaływania na Środowisko - 

stwierdziła, że należałoby zbadać jakość raportów oddziaływania na środowisko, w tym także 

raportów dotyczących inwestycji strategicznych. 

Pan Czesław Przybyła - Wojewódzka Komisja ds. Ocen Oddziaływania na 

Środowisko w Poznaniu - poinformował zebranych, że Wojewódzka Komisja w Poznaniu 

współpracuje z Wojewódzkim Inspektorem Ochrony Środowiska w Poznaniu. W ubiegłym 

roku wydane zostało wspólnie z PAN opracowanie pt.: „Środowiskowe, ekonomiczne i 

społeczne skutki przemysłowego tuczu trzody chlewnej” (Zakład Badań Środowiska 

Rolniczego i Leśnego PAN, Poznań, 2004 r.). 

Pan Ryszard Zakrzewski - Krajowa Komisja ds. Ocen Oddziaływania na Środowisko - 

poinformował, że aktualnie szereg przepisów prawnych dotyczących strategii rozwoju, 

planów zagospodarowania, będzie się zmieniało. Jego zdaniem Komisja Krajowa powinna 

uczestniczyć w opiniowaniu tych przepisów, gdyż występuje tam dużo niejasności 

proceduralnych. Dlatego też jesienią należałoby zorganizować spotkanie w celu omówienia 

zagadnień metodycznych. Pan R. Zakrzewski zaproponował raportowanie procedur Krajowej 

Komisji w sprawie ocen oddziaływania; należałoby objąć informacją wszystkie poziomy 

postępowania procedur i raportów dla celów ocen. 
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Pan prof. dr hab. Andrzej Sadurski - Przewodniczący Krajowej Komisji ds. Ocen 

Oddziaływania na Środowisko - stwierdził, że komisje, jako zespoły doradcze Wojewody i 

Ministra Środowiska muszą na bieżąco śledzić ciągle zmieniające się przepisy prawne polskie 

i unijne. Pan prof. dr hab. A. Sadurski zaproponował zorganizowanie w listopadzie spotkania 

poświęconego zmianom przepisów prawnych. Poprosił, aby propozycje i uwagi dotyczące 

tego spotkania przesyłać do sekretariatu Komisji Krajowej.  

Na zakończenie plenarnego posiedzenia Krajowej Komisji ds. Ocen Oddziaływania na 

Środowisko oraz komisji wojewódzkich Pan prof. dr hab. Andrzej Sadurski podziękował 

wszystkim za udział. 

 

 

Protokół sporządziły:  

 

▪ Pani Elżbieta Kruszyńska - Sekretarz Zespołu Roboczego ds. Inwestycji 

Wojewódzkiej Komisji ds. Ocen Oddziaływania na Środowisko w Szczecinie  

▪ Pani Teresa Makarewicz - Sekretarz Wojewódzkiej Komisji ds. Ocen Oddziaływania 

na Środowisko w Szczecinie 

 

 

 

 

Protokół zatwierdzam: 

 

Przewodnicząca Wojewódzkiej  

Komisji ds. Ocen Oddziaływania  

na Środowisko w Szczecinie  

 

Małgorzata Kołodziej-Nowakowska  

 

 

 

 

Przewodniczący Krajowej  

Komisji ds. Ocen Oddziaływania 

na Środowisko 

 

prof. dr hab. Andrzej Sadurski 

 

 


